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ZnIesienie obszaru dworskiego Benice. I 
Rozporządzeuie Rally Min istrów z dnia 2-1 sier-I 

pnia 1931 r . o zniesieniu nbszaru tlwol'sl.:iego Be 
nice w powiccie krotoszYllskim, województwie Poz­

nallskiem. 

Na podstawie art. 104 rozporzildzenia Prezy· 
d~nta Rzeczyl'losp. z dnia 19 styczni" 1928 r. o 
organizacji i zakresie działania whdz admin is tracji 
ogólnej (Dz. U. R. P. Nr. 11 poz. 56), zarządza SIę 
co następuj!·: 

§ 1. Obszar dworski Benice w powiecie kro· 
toszyńskim , województwie Poznafl skim znosi się, 
a terytorjum jego włącza się do gmin:-' wiejskiej 
Benice w tymte powiecie i wojewó(lztwie. 

§ 2. Wykonanie niniejszego rozporządzenia 
porucza się Ministrowi Spraw Wewn(~trznych . 

§~. Rozporz<1dzenie niniejsze wr.hodzi w ty· 
cie z dniem ogłoszeni a . 

Prezes R:-.ldy Ministrów: A. Prystor. 
Minister Spraw Wewn.: Br. Pieracki. 

Powytsze rozporządzenie podaję do publicz· 
nej wiadomości. Czynności l1I'z!;dowe zniesionego 
obszaru dworskiego powierzyłem sołtysowi gminy 
Benice. 

Krotoszyn, 13 pa ździernika 193 1 r. 
Przewodniczący \Vydzialu Powiatowego 

(-) Krykiewicz. 
L. dz. 4686/3 1 W.P. 

Zniesienie obszaru dworskiegO Usłków. 
Rozporządzenie RaIły MinIstrów z dnia 2. lipca 
1931 r. o zniesieniu obszaru dworskiegu U~hów 

II" powiecie krotos7iYllskim, województwie Poznań· 
skiem. 

Nil podatawie al·t. 104 rozporządzenia Prezy­
(lenta R7,eczy pospolitej z dnia 19. stycznia 1928 r . 
o orgallil'aeji i zak , esie działania władz admini' 
st rncji ogólnej (Dz. U. R. P. Nr. 11 poz. 86) za­
r?ą (l7.a się co ns stępuje: 

§ 1. Obszar dworski Ustków w powiecie kroŁo· 
szyt'lRkiul. woj,'wónztwie Poznańskiem zno8i się, a 
tc ryiorjlllll j,'go włącza się do gminy wiejskiej 
Bel1 i ~e IV !.Yll1'l.e powiellie i województwie. 

§ 2. Wyk(;nanie niniejszego rozporządzenia 
porilcza siQ Minisl.rowi Spraw WQwnęŁrznych. 

§ 3. R oz[lorzl\dzenie niniejsze wchodzi w żyoie 
z dniem ogłoszenia. 

Prezes Rady Ministrów: A. PrysŁor. 
Minister Spraw Wewn.: Br. Pieraoki. 

Powyższe rozporządzenie podaj~ do publioznej 
wiadomości. Czynności urz~dowe zniesionego oh­
szaru dworskiego powierzylflm sołtysowi gminy 
Benice. Stosownic do § 48 ustąp ostatni ordynacji 
powiatowej z 19. III. 1881 (Zhiór ustaw pr. str. 179) 
wylącza się tomsamem teren zniesionego obszaru 
dworskiego z obwodu wójtowskiego Rozdrażew: 
i przylącza si~ go do obwodu wójtowskiego Kro· 
toszyn. 

Krotoszyn, 13. pllżdziernikn 1931 r. 

Przewounicząćy Wydziału Powiatowoll'O 
(-) Kry kiewicz. 

L . dz. 4685/31. WP. 

Dział nieurzędowy. 

\LI Imie miłoścI bliźniegO - WSZYSCY no fronl do walki 
z bezrobociem. 

WzrRstające szybko oli kilku lat bezrobooie do' 
szło w ostntnich miesiąoach do potwornych rozmia' 
rów, nie oszczędzając nawet bardzo hogalych spo' 
łeczeństw. 

Nnjwiękeza ta kl~ska, jaką znajdą dzieje świa­
ta wzruszyła sumienia rządów i narodów. Zrozu' 
miano nareszcie, że głodnjących mas nie można 
jJozostllwió ślepemu losowi, nie trzeba się niemi za­
jąć gorliwie w imil! miłości Chrystusowej i w imię 
dobrze pojętego własne~o interesu. Ojeiec Święty 
wydaje w tym celu enoykliklj wzywając biskupów 

a~eby zagadnieniu temu baczną poświęcili -wal'ę. 
przypomina rządom o obowiązku zmiany ustawo· 
dawstwa, ażeby Rzcrokim masom bezrobotnym daó 
pracę· 

Polska, jak kol wiek mniej od innyoh narodów. 
dotknięta bezrobociem. weześnie pomyślała o 'rod­
kacb zliążająoy"h do zlagodzel'ia tej wielkiej 
klęski. 

Dotychćzasowe socjalne ustawodawstw(. polskie, 
daje wprawdzie rządowi dużo możności skuteeznej 
ingerencji w sprawie bezrohocia, lecz nie wystaroza 
wobec zl1lamania się innych dziedzin życia gospo· 
darczego do zupełnego usunięcia zła. Dlatego 
rząd, nie pomijająo ~adnej sposohnośoi celem ullł.ą-



wowego zwalczania bezrobocia, czelro dowodem są 
liczne przedłożenia usta w na obecną sesję sej­
mową, zwróciil się z gorącym a pelem do całego 
Ipołoozeństwa, aby w zwartym szeregu stanęło na 
froncie walki z bezrobociem. 

W .tolicy naszego państwa powstał ogólno­
państwowy komitet do walki z bezrobociem a w 
misltach wojewódzkich i powiatowych za wiązaly 
sil! komitety wojewódzkie względnie powiatowe. 
Ostatnie zaś dzielą się na komitety miejskie i wój­
towskie. 

Społec7.eńlltwo krotoszyńskie, pozostające pod 
wrażeniem listu pasterskiego Ks. Prymasa Kardy­
nała Hlonda oraz odezwy komitetu ogólnopaństwo­
wego, przystąpilo za inicja,tyw '.\ Pana Starosty 
Krykiewicza i Pana Burmistrza Fenrycha do zaIo­
żenia miejscowego komitetu do walki z bezrobo' 
ciem. Komitet ten zebrał się poraz pierwszy S-go 
pddziernika w sali Rady Miejskiej. Na tem po­
.iedzeniu zreferował p. Dr. Krzywańsl.:i w obszer­
nem przemówieniu cele i zadania komitetu i przed­
stawił plan organizacyjny. 

Na czele komit.etu stoi prezydjum w osobach 
p. Burmistrza Fellrycha iako prezeea, pp. prof. Su­
jaka, ks. Dziekana Maleckiego, pulko Ocetkiewicza 
i Dr. Krzywańskiego jako wicepre~esów, oraz p. 
Olejniczaka i p. dyr. Cieślawskiego jako przewo­
dniczących sekcyj. Stlkretarzami komitetu są se' 
kretarz miejski p. Michalek oraz kit'rownik urzędu 
Pośrednictwa Pracy p. Połomski, skarbnikiem zaś 
p. raohmistrz Nowak. Komitet wyłonH z siehie 3 
sekcje a mianowicie: 8ekcję fin&usową, w której 
przewodniczllcym jest p, Dyr. Cieśla weki a następca 
jego p. Tundak, sekreta rzem zaś p. Maćkowi" k; se­
kcjll aprowizacyjną pod przewodllietwem p. Olejni­
czaka, a której sekretarzuje p. Wlod"rczak. Trze' 
cia sekcja, t. zw. opieki nad bezrobutną młodzieżą, 
pozo8taje pod przewodniclIHIll ks. dziekana Malec' 
kiego. Sekcje te odbyły już w pierwszym tygodniu 
kilka posiedzeń, nil których opracowano <lokl'l(!ny 
plan praoy i wylonione kilka podkomisyj do prze­
prowadzenia Bpecjalnych zadań. 

Prezydjum wydało w międzyczasie odezwę do 
społeozeństwa, kt.órą polecamy bacznej uwadze oby­
wateli. 

Komisja finansowa roześle w tych dniach listy 
składkowe do wszystkich towa.l'zystw znwodowyeh 
i gOlJpodarezych, urz~dów i p rzedsiębiorstw, z proE;­
bą o opodatkowanie Bię na rzecz !J p. :/.'["obotnych za 
czas od 1. X. do 31. nI. w stosunku 1- -2"/0 swych 
dochodów. 

Pozatom będą chodzili od domn do domu oby­
watele celem zebrania sktEtdek OlI tych wszys tkich , 
którzy do żl:ldne' z POWyŻ l.lj wymienionych organi­
zacyj nie należ~ . Chodzi bo wiem o to, ażehy do 
złagodzenia losu nieszczęsnych hezrobotnych, przy­
czynił sill ka~dy, kto zarobkuje cboćby mil !ą kwo' 
tą. 

Wydatki na Bamo wyżywienie hezrobotnych 
obliczyła komisja aprowizacyjna na 36 tyś. d . W 
lIumie tej nie tlą zawarte wydatki na częściowe '~a' 
trudnienie bezrobot.nych. 

Pezatem podajemy SZ!lTJownem u Obywatelstwu 
do wiadomfJści, że w najbliższych uniach zbierać 
będą panie z Związku Pracy Obywatelskiej Kobiet 
11tarą odzież i obuwie. Rzeczy te hędą po odpowie­
dniej naprawie rozdane między bezrobotnych. 

Polecamy I'ównież gorąco kwesty uliczne które 
odbywaó sill b~dą w p'ierw8zą niedllliełę każdego 
miesiąca. 

Opiekę moralną nad dorastajllcą młodzieżą spra­
JfQwae będą z ramiell.ią komitetu hufce harcerskie 

i organizacje przysposoblenia wojskowego. Rodzi­
ców bezrobotnej młodzieży prosimy b'udzo, aieby: 
we własnym ins te resie, na wezwanie tych organi­
zacyj posyłały dzieci na zehrania. Przewiduje się 
podawanie (jhoć skromnego posiłku tym wszyst.kim, 
którzy n a zebrania UC7.~SZC~8Ć będą. . 

Powyżs·~y program, jaki nakreślił sobie komi­
tet do walki z bezrobociem na powiat kroto8zyńaki 
jest bardzo obszerny i wymaga wielkich ofiar od 
cale go społeczeństwa_ 

Zywi my nicztoIllną nadzieję, że spoleczeilsŁwo, 
które zaWSlIll oka:-.ywalo czule serce na niedole swych 
współobywateli. dopomoże komitetowi GO zrealizo­
wania nakrcślonngo programu. K. 

Hiedzynarodowa krucjata przeciwko szczurom 
rozpoczeła sie. 

z Paryża donoszq: W wielkiej sali Sorbony 
zbierajq s i ę 7 p<lździernika delegaci wszystkich na­
rodów kulturalnych, ażeby obradować nad sprawą 
"deratyzacji" (odszczurzenia) miast. - Głównym 
przedmiotem rozpraw teg;) kO!1gresu, już drugiego 
zebranego w tej. sprawie, będZie kw estia założenia 
mit;dzynarodowej Ligi wałki ze szczurami. Tylko 
w ten sposób będzie można wytępić należycie te 
ogromne ilości szkodników, które zaludniają nasze 
kanały, piwnice i podziemia. 

Obliczono, że pod każdem miastem mieszka 
taka sama iMć szczurów, jak ludzi. Wi~c taki np. 
Pary;t posiada ukolo 4.000.000 szczurów. Pomimo 
tępien ia , nie można zauważyć ich braku. Szczury 
należą bowiem <lo ll<ljpłodniejszych zwierząt . Obli­
czono, że para szcwró w może wydać w prz eciągu 
3-ch lat 2.000.000 potomków. Nic więc dziwnego. 
że przy takiem la twem rozplenianiu się. które urą­
ga wszystkim zwyczajnym środkom walki, miasta 
są tak "zaszczurzane". W samej Frauji szkody, do­
konywane przez szczury, wynoszą około miljard (!) 
franków rocznie. We wszystl,i ch inll) ch krajach w 
podobl1ym stosunku, 100 szczurów zjada codzien­
nie produkty spożywcze, przedstawiając.e wartość 
20 kilogram/',w mąki. 

J est jeszcze druga s trona niebezpiecZf:{\stwa 
szczurzego, m ianowicle ich zdolno:jć przenoszenia 
zarazl, Ćlw. Na ostatnim kongresi e szczurzym dele­
gat Peru oświadczy ł, że zarazy, roznoszune przez 
szczury. wi<:cej pochłonęły ofiar, aniżeli trz<:sienia 
ziemi, wy lewy, poim'y, oraz inne kaL: ls trofy. 

l olm:tów, które przyb i ły do portów, zamżo-' 
ne szczury po linach okrętowych przehiegają do por­
tó w. szerząc zarazę coraz bardziej. Tylko akcja 
międzynarodowa p'Jtn-Jf i stawi ć czolo tej k lf;sce, 
która' pochłonęła już tyle ofiar. 

Ted, więc 1((llJgif~s Llntyszczurzy jest równo­
cześnie też i kongres( m wnlki z zarazą. 

- ~ . . 

"TY~Iien RRajowv" Hr. ~1. 
UiOlzał się najnowsz)' numer Tygodnia Radjo­

wego i zawiera. poza programami stacji zagra­
nicznych n astępllJące artylmły: 

Mikrofon w Lidze Narodów, Telewizja w 
U. S. A .• W,iekuiste wartości filozofji greckiej, Mis­
celan!';] Haujuwe,. OdłJwrnik S'lampowy, Dlaczego 
Pentody '( Ze ŚW i ata, PonleJy techniczne. Prócz 
iego ukau·.ły się następujące ogłoszen i a : Philips 
Pozna fi. Emka Pozn a ń, Zakład Przyrodniczy i Wy­
poczynkowy Zakopane. 
Czytajcie i abonujcie "Tydzień Raujówy" miesięcz­
ny abonament wynosi zł. 2.00 kwartalny zl. 6.00 
numer pojedyńczy GO groszy, adres redakcji i admi­
nistracji Poznań Plac Wolności 11. 



Potrzebo chleba - odzIeży - opału, i 
Potrzeba płomiennej miłoścI bliźniMo, 

Ks. Kardynał Prymas mOnll. 

Za/amauie się gospodarcZll i finansowe calego 
niemal świata, nie wyklnczfljąc bogatej Ameryki, 
pociąga za sobą hezl'obccie, głód, nędzę i rozpacz. 

Nie ob'ze lez glodujących dzieći i zrozpaczo­
nych rorlziców takie lub inne zarządzenie rząd u, 
jeżeli ci, któr7>Y jeszcze coś posiadają nie przyjdą 
z pomocą głodującym bezrobotnym w imię milości 
bliżniego i w imię dobr~e zrozllmiatego interrSll I 
wlasnego. I 

Pow stale przy magistrl!tuch i w6jtostwaeh ko ' 
mitety pomocy bozrobotnym rozPlJ c zęty EWą prac\;. 
Każdy, kto posiada jeszczc choć odrobinQ mitClŚci I 
bliźniego w swem serl1U, wi.nien Rtanąć na froncie 
walki z bezrobociem . 

Przedews7,ystkiem zwracamy się z gorącym 
apelem do rolników, aby pospies~yli z pomocą swym 
glodującym braciom w mieście. Nie prosimy o datki 
pieniężne, !el1z o artykuly spożywcze. 

"Przeil nami przepu~ć = świat stary się walL 
Z bólu całej ludzkiej rodziny, (,by zro rl ~il si~ ol!.res 
szczęśliwszy i lepszy". (X. Kardyna ł Hloud.) 

A I:ochlinll szczęśli wsza wybije tl3m ryeh lej, im 
wiQkszy ogień rnilosier(hia zdolamy rozniecić w Aer' 
cach naszych i zamienić go w potężny czyn zbiorowy. 

Baczność .. Rezerwiści! 
Żyjemy teraz w chwili szczególrrie niepewnej 

gdyż kllź(ly i1zicń może przynieść konieczność obro­
ny naszych granic przed wrogami. 

Hezerwiści, którzy stanowią naj!iczniejszą masą 
obrońców ojczyzny, powinni stanąć w kurnych 
i zwartych o(ldzialacb. by pokazać wrogom, że u­
mieją czuwać nad całością i bezpieczeństwem lm­
grożonych granic. Dlatego Rezerwiści wszYEtk ich 
stanów buz względu na stopień wojSk, zgłoście się 
clo Stowanyezenia Byłych Wojskowych i R ezerwi­
stówl 

Zebranie organizacyjne na pO"ltiat Krotoszyn 
odbędzie się w niedzielę duia 18. X. h. r. o godz. 
12,30 na sali Hotelu Wlkp. w Krotoszynie. 

KOMITET ORGANIZACYJNY: 

( -) fenrgCh, ( - ) n. fi.aIO, (-) lietek 
burm. m. Kroloszyna prof. Sel1l1n. 

( -) HtinCllberg, (-) Kaźmierczak, (--) Jelinolllski H. 

Wizg Argentgńskie. 
Ostatnio zo~tnly wprowadzone ulgowe, trzy­

dolarowe wizy arl:ent.yńskie dla pewnyeh kategoryj 
emigrantów. 

Mi,dzy innemi ubiegać się mogl\ o taką ulgo­
wą wizę emigranci. udający się na podstawie affi­
daviŁów (wezwań imiennych wystawjanych przez 
Genp.ralną DyrekCję Imigracji w Argentynie) do 
bli~kich krewnych jak np.: żony do mQ~ó1\', dzieci 
do rodziców, rodzice do dzieci, bracia i siostry. 

W związku z Powyżs7.em komunikujemy, że 
wha ulgowa argent.yJi.ska będzie udzielana powyż­
s:ilej kulegorji .migrantów tylko wówczas, jeśli 
IV affidavicie zoslllnie 7./lmie~ze7.ona następująca 
klauzula: "zwolniony z opłaty prawem konsularnem 
na podstawie art. 4, Dllkretll z dnia 24 czerwca 
lll3l r. Rozdz. A. 

o kraju, gdzie (utlzie zapomnieli sle śminf. 
WywialI z człln,.iekicm, który wydobył się z piekła. 

J nk l. [e C. donORi, zgłosił się w lam!. redakcji \J. jeniec 
austrjacki , który w~ięly do niewoli we wrześniu 1914 r. 
powróci l do nas z Rosji, gdzie sp<;r1zi l pełnych 17 lal, Poelróź 
powrotną odbVI za normalnym paszportem, wydanym przez 
władze sowieckie i wizowanym przez konsulat polskI. 

Po 17 latach niewoli powróci! i Bogu dzięku­
je, że wyrwał się z piekła bolszewickiego. 

Rolnik bez ziemi z Bulowic, pow. Wadowice, 
Adamlls, służy? w 55 p. p. Bustr. i zostal wzięty 
tlo niewoli z końcem września I!H4 r. Przetran­
sportowany do Omskiego okręgu przebywał nie 
\V obozj e jeńców, leclI n gospodarza-kozaka, 11 któ­
r r go pracował na roli w warunkach lepszych, nii 
w ckmll, bo ludzie tam dobrzy, a ziemia - jak 
mówi - sUllla rodzi, tak że nawet nie trzeba jej 
na WOZIC. Powodziło mu się dobrze, a że Polaków: 
w okolicy nie bylo prawie, zapomniał mówić po 
P01SR u. 

W domu byl wyrubnikiem żyjącym z praCy, 
ot z rąk do ust, byle mieć CQ do jedzenia. dach 
nad glo wą, jaką taką przyodziewl). A że go tu 
P olski nikt nic nauczyl, więc o patrjotyzm posą­
dZlió trudno -- tym większy mają walor jego re­
lacje z kraju. w którym srożej strzeże tajemnic 
:lwego życia wewn~trznego, niż Chiny w iławnych 
wiekach. 

Zeby dojść do możliwie objektywnej relacji 
j).:, s tanowiiem podejść do Adamusa z pytaniami 
,,;ngeslywncmi in plus, to znaczy wypytywalem go 
raezej o rZeCzy dobre w Bolszewji. 

- Wyśde rolnik. a tam w poludniowej S)"­
herji ziemia dobra T 

A, panie, prekrasna. 
- No to się wam dobrze powodziło, eo? 
- Z początku doskonale, "ludzie dobre, kaza-

ki", jeść bylo w bród, dobrze mi bylo za cara, za 
Kolczaka, za Kiereiiskiego, nawet z Jloczątku za 
komuniitów. No, ale to się wnet skoiLCzyło -
przyszła nędza i glód. Tych gospodarzy co nie 
chcieli przysŁać do bolszewików obrabowali i wy­
wieIiIi gdzieś na północ bez żon i bez dzieci, za 
karę· Kilkunastu zostaJo i po szlo w kolektyw na 
swoją bicdę, bo się ua nich i tak mścili, że to ni­
by .. kulaki". Ziemię po tamtych braI kto chciał 
byle nie kulaki. 

- No ale wy przecież nie kulak tylko robot­
nik, więc musieli dać T 

- A dali. Gospodarowalem, rlorobilem się 
dwóch krów i konia. ale przyszlldl ukaz, żeby od­
daw8.Ć zboie. No to zabrali i zostaw iIi tylko po 
13 pudów (pud-16 kg.) na glowę i rok, ale potem 
przyszedł zaraz drugi ukaz nowy i z tych II-tu 
zabrali jeszcze trzy-za darmo. Tak, po co ja mial 
zostawać na roli, więc chodził "robotaó"... Jak 
zmłócił półtora puda, to zabierali z tego na komu­
tlę pud. Potem ja robotal w Sowhozie za. byle co, 
a ws~,ystko tam teraz strasznie drogo. Dobrze tylko 
tym, co należll do komunistów. Za kubrak - tu 
poks7.al lichy przyodziewek, musiałem dać 30 rubli, 
a za Bpod:nie 18. (Rubel ma przymusowy kurs we­
wnętrzny bardzo wysoki). 

- No, a buty' 
- O z butami oczeń płocho - 100 rubli 18 

parę, 8 w Bowhozie dla komllnistów tylko 18. To 
też na 10 ludzi led wie ma jeden buty na nogach; 
ale towar liohy. Reszta chodzi w szmątach, a :w; 
lellie boso. 



A jak 7. e zbożem T I 
- A. no rząd ~li\e i. 1.30 rllhla zu {n.lIl, ale kta 

chce kUpul, to IIlUSJ d; ~(, :1,', pa .. ! 20 r ubI!. 
_o . No, może.ic ill ~ ( , hj ,. : nie umieli pondzić. 

Przec i llż laru znów nie Uluai być t.lk ź l e' 
- Ni c ź l e ~ Panie, toż taru jeden drugiegó siG 

boi, źeuy go nie zdradził. Na wet cerkiew zabrali, 
a ci co chcą mieć kościól, to im wydzierżs w iają 
ZII duże pieniljdze, muszą placić podaŁek od tego 
i jeszeze się wyśmiewa j4 , że taki glupi i wierzy 
w Boga ... 

- Ale przecież nil zgryzotę popić można ~ 
- A no można . 

tji kazionną wódkę. 
bardzo drogą. 

Piją z(\rowl) komuniści z par­
Inni mają slimogonkp" a i to 

- A z malż?ńsiwami jak 1 
- N il, }IOprostu. Oh ce si ę dwoje żen i ć , to idą 

do włudzy i tam si ę za pisnją, że to si ę n iby Pc.żw 
nili, a za tydzień albo Z3 miesifl(' 7.lJÓW s i ę roz, 
chodzą . 

- A z dziećm i, j eśli mają, to jnk się dzieje' 
- Nil, albo się nimi dziellI, albo je po prosLu 

zostawią II!! ulicy i odeh,,(Jz'ł . Jak wracal tło 
Polski, to j a hył w Moskwie pn,ez pil n i dni. R az 
to szedłem do UriUUll i z!Jbaczylem, ż,~ w clzillr~e 
por! kflmieulIemi BclJOd,JIUi coś si t! rusza. P!ltr~ę 
co takiego. 11 t.a.1ll dwoje takich illłllyc ll nucowalo. 
Za cale nbl'lin ie mia ly m:eszok (warek). ! 'Z8St) Ul 

to hiorą dzir,e i w prijut \jl!'zytulek) , a l" n ie w każ' 
dej Wlii jest prijut. więc się to wlóc.,;y grollladam i 
kradnie. a nt\wet lla'p~. d rt na luuzi i r a bn je. 

- A jak ż e sit) wam udalo wrócić 00 Polski 1 
- Dowied zieliśmy się od jeJ uego, że wolno 

wra(\uć . Jego za to, że nlllll o t ern · powieclzial, 
i (lal druId od polskiego konsulu, oddali pod ~ąd 
i skazali na s iede m lat. tiurmy, Hle my i tak już 
wied7.i cli i st ar a li s ię (1 powrót. Pr7.edtem to j ll 
trzy razy uciekal, a l n wnie l llPllli i odstawiali 
II lJowrotem . Bo tam panie , nie c /i /J ą, ż ehy polscy 
plelJni (jeńcy ) - a j '3s~ ich jeszl;ze dużo - wl'Ucu li 
do Polski i opl)wiadr.li ja Je się to tam rlzie,ie w So' 
wietaob . OLBiel i mnie od st r 2< s '/' yć i. c'8trzegali, że 
w Polsce jest ba!(,t~f) 6u rowo i że w ill zl' raz 7.a Il'n! ' 
nicą rostrzel ają, ulbo powieszn. Ja iw nie lI wie- I 
rzy ł, bo za coby moie mi :!.! kto wies~.ać, jak nic I 
n ikomu zlegl) nie Holli!. '1'" j ak im tak 00 prJw ia­
u.'am, to mówili: "J!;g nijes7. z głod u, tam w Polsce .,' 
jes t wie lki ,. kredy t" (kryzys 7), niby bi eda i ź l e". 
A jll im !lU to, że u nich wiQk ,,1.Y " kr ed y t ", b" ja 
widziałem w Ml'skwie ogl)llki przed Gldepami wiel­
kie i ŻP. wszystko jest Ui~ brlki. 

- Jak d o stał pasz pod. lo i zaraz jedla! 
z Mosk wy do P ,J!ski, /lle dłngo b .. rc!zo, bo poeiągi 
idą slras7.llie wolno, co chwile stają. !l jC8t ieh 
malo, wagony brudne, Illaszyny siej PS\lj ,~ , nieI az 
I!i~ tuki pO(liąg spóźni o dzień cal y, albo i wi<:cej . . 
Al em j(·cbal. Na granicy to mi odebrali 18 ruhli, 
com miał ze soun i jf'BZCZe na złość JW vvszPlIJ:cie 
przeflisali coś tam atramentem przez calą twarz nli 
fotografii, żeby j/ł Zam !lZllć . 

pn' 

- No, a teraz coz będzIecie r obili ł Ziemi 
nie lIiaeic ... 

- Oj, palli(" "u mnie :.Iiemi niet", ale mam 
dwie ręce . Zarobi~ . Ni,· hoję się . .J/Jk tam wy' 
trzYlllłllen: \V t.eul pipkk, lo mi tu będzie uapewne 
lepiej . Gorsz(' j hiedy, jak tam, nigd y być lIie mo' 
że . 'roć tu wid7-ę śmiejących się l udzi. a tam 
uśmiechu n trzeźwego człowieka nie widywałem 
nigdy. 

~<ronika miejscowa. 
- W pO iJ iedzlalek, dnia 12. X. ur. dokonano 

napadu rabunkowego na sk ład kolonj;otlny własność 
p. :vIa rji Rakowt,j w Kroloszynie ul ica Ostrowska 
nr. u1. 

Sprawa przedstawia się następuj ,-!co : 

\Vieczo rem około godz. p, , ~0 nieznany osobnik 
ZLlpukał do skladu żqd;' jqc 5 pa pierosów i wyszedł. 

Po mdej c hwili przyszedł jeszcze z jed nym 
osobniki em którego równi c;!; 111e rozpoznano i za· 
żąd a ł powtórnie 10 pa pierosów. Po otrzyl <::' ani u tą· 
da nych papierosów włoży ł n;lu; do k~eszeni jakby 
w zamiarzo wyclostnnia pi eniędzy lecz w miejsce 
ich wyjął rewo l wer i prz"łoży wszy go do skroni 
właścici e l k i sldadu ro-d{;1z,di oy s i ę zachowywa ła 
spokojn ie. J ednakże kobieta przestraszona t" kiem 
ourolem sprawy zaczc; ł a krzyczeć a przes tiaszeni 
nap.\stn icy zbiegli, zdążywszy zabrać papi erosów 
na sumę 20 7. 1. 

Wyszedłszy na ul icę na potk ali kilku przeclw' 
rlniów którzy z wabieni krzykiem przy biegli w za­
miClrze pr;;;ychwyct:nia ich . Napas tlll cy widząc to 
odda li do n ich jeden strzał k tóry :1a szczę~c i e 
chyui ł. 

Potem jeden zasianiaj clc się re wol werem a dru· 
gi sztyletem zdołn l i zbiec pod osłoną nocy drogą 
w kieru " ku Smoszewa. 

Że podoImy w ypadek mi ,,} miej sce u nas w tak 
spolwjncm mie;jcie jt;'s t wpro,;t oburza i' lce. Ponie­
waZ obowiqzuje po .; tępowanic doraź n'~ , kara za· 
slu ż,,!)a nic millle śmi " l kó>N . 

- W dniu wczorajszym spędzono do Rzeź ni 
Miejsk iej wi (:ks2<1 ilość świń na ubój, pomiędzy 
którc:'mi znalez iono jedni, świnię o .5 nogaclł. 

C"la ';wir:ia wyrosła normalnie a tyllw 5 noga 
lwiesz;:łiJ sit: przy prawej kpatce. 

-- ,,, lIhi c~'lcm HUnt CI'ZC zaszła omyłk i ' warty· 
kule "Bezroboc ie wzrasta" o tyl e, t.e nie kw esto­
'Na!y Panie 1". C. L. lecz Czytelni Kobiet. 

- W pi :ltck, dnia 16 bm. zjetdża się do nas 
Te,ltr H.(~gj onalny p. T. Skarzyńsk i ego z Wesel em 
Lowickicm i wystąo i ieden raz w Hotelu WieI· 
kopolskim .0 godz. 8, 1.5 . . Bd rwne. s troje, piękne 
melodJe l Ciekawe ob yczilJe sklad<lJq się n a całość 
widowis ka. 

Krotoszyński Orędownik Powiatowy 
można zamawiać w Redakcji - jak również u listowego 

-----_ .. _---------------------
CZClONKA~ll DI~(JKAP.NI PRZJ<:MYflLOWI';,T \V KJW'r()SZYNIK 
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